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Pd Co fie to dzieie z Poltka ? 

Odpowiedz.. Nic złego, byle bez za- 
pału uważać rzęczy. 

P. Jak to nie złego , kietły;Król 
ofzukał Narod ! 

O. Nic nie mafz dotąd pewnego, 
Coby dowodziło tey zdrady. 

P. Oczywiście Król zdradził , bo 
podpifał Akt Rekonfederacyt i Woyfka 
Motkiewfkie wpuścił na poparcie oney 

O. Jeżeli ( iak mówią ý zdradził 
Konfederacyg prawną : od fiebieyaprzy- 

(2) ię żoną , 
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fiężoną „„którey Prawa cała Europa 
uwielbiła „ iako tchnące „wybornym 
rozfądkiem i ludzkością: Czemuż też 
nie mamy myśleć, ze on zdradzi Re. 
konfedericyą: którey zamiary fą prze. 
wrétne, nierozfgdnć , przeciwne lu: 
dzkości. — Przyfiegi i podpify u Kró- 
low dobrych tyle znaczą, ile ich z po- 
Żytkiera,Narodu dótrzymać można. — 
Dobrzy Krolowie pomiiaią czafem 2 
potrzeby te formalności, a biorą inne 
drogi ufzczęśliwienia (wego Kraiu. 


P. Ale wfzakże Król znifzczył ofła-- 
inim przyjęciem Aktu Konfederacyi 
Targowickiey Uflawe Rządową : więc 
zdradził Narod, który za nią życie i 
małątki niofi. z ofiarze ? 


O. Ze Król przyjął Akt Rekonfe- 
deracyi, nić idzie iednak zatem, Żeby 
zniofi Uftawę Rządową Dnia 3. Maja. — 
Podpifanieg bowiem Rekonfederacyi $ 
pociąga za fobą Seym nowy, na któ- 
rym wfzyftko zmodyfikowane być mo- 
że. — Mofkwa pozwoli zmazać z Ar- 
tykułow Vargowickich; to, co pe: 
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mess +4 


„żyli Malkontenci, a dopomoże utrzy- 


mać, to co obięła Uftawa 3g0 Maia: 


wyłączywfzy. to z czego: nie mogła 


bydź kontenta i co Polfzcze do zeze: 
śćia nie wieleby było: pomogło 244 
Wierzcie mi Przyiaciele! że Rekonfe- 
deracyia ię: tylko czczą formalnością 
nic nie znaczącą w prawdziwych za- 
miarach Gabinetu; Weshtaws(hiagp i 
Petersburfkiego: 

P. Czegoż tedy chce Motkwa?. 

Q. Chcezeby nie Dom Safki, ale iey 


y drugi Wnuk Konftantycbyt na Fronie 


Polfkim i chce mieć. Polfkę Naro- 
dem Sprzymierzonym, «nie, Narodem 
Nieprzyiaźnym iak był dotąd. 

P. Wfzakże Mofkwa nie tym koń- 
cem wydała, Woynę, ale celem: dopo- 
możenia Malkontentomi obalenia Kon- 
ftytucyi? 

O, Jużem powiedział, -< eto formal- 
ność, która była; potrzebna do wniy- 
ścia Woylk Roflyifkich w Kray. Polfki 
— z lamey też! Deklaracyi Roflyi- 
fkiey, tak ,przeciwney zdrowemu roz- 


4ądkowi, i przekonani wyeatego: Swiata 
poka- ov 


} 
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pokazuie fię iaśnie, że to był tylko 
pretext, —  Pozwolono fig ucielzyé 
Malkontentom, którzy do'tey intrygi 
byli potrzebni. — Monarchini Roflyi- 
fka ma światło, ludzkość „nie chciałaby 
uchodzić przed całą ziemią za nieroz- 
{gdng i złośliwą tak daleko, — wie, ze 
trzeba Europie pokoiu, a Panuiącym 
w powfzechhym na nich śpi(ku Milo- 
ści u Ludu i Sławy. 

P. Nie mogłże Król oświecić Na- 
rodu o chęciach Imperatorowey, Że- 
by fię było obefzło bez woyny. 

O. Byłby to bez wątpienia Król u- 
czynił, i natrącał to dofyć iaśnie w po- 
czątkach, ale widział Seym wcale te- 
mu przeciwny, pierwfze Głowy Saxo- 
nii przychylne maiący, a cały prawie 
Narod Mofkwie nie chętny. — Procz 
tego takie podobno nieporozumienie 
fig iefzcze było między Monarchami 
Połnocnemi, i taka'pożycya ich facze- 
gulnych intereffow , że Króli Mofkwa 
nie byliby dopięli fwoich zamiarow. 

P. To mogł Król zwołać Seym 
wciągu woyny i przełożyć mu żądania 

O. 16 
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© O. To fie ftać nie mogło, = Mofkwa 
bowiem niechciałaby była traktować 
nic z tym Seymem, który wypadało 


-jey dla pozoru wydania Woyny uznać 


za nielegalny, — Pretenfye też Mal- 
kontentow nie byłyby doftatecznie u- 
morzone, którzy zawize reklamowali- 
by byli przeciw nieważności iego, 
jako raz nie prawym przez. Mofkwę 
wraz z niemi uznanego, — Węci Ros- 
{yi zamiary zawfzeby Alteracyi podpa- 
dać mogły były wprzyfzłości , — A tak 
gdy fkutek wezmą przez włafną Mal- 
kontentow Konfederacyią , mufzą prze- 
nać na tem co fig ftanie, fpuściwfzy 
na kwintę. — . 

P. Co za potrzeba tak daleko fprzy- 
iaé chęciom Roflyifkim? 

O. Otota potrzeba, że inaczey bydź 
nie mogło. — Że ńieuczyniwfzy tego, 
i tym fpofobem iak fię fłało, nigdy- 
byśmy nie byli beśpieczni od Roffyi. 
Narod byłby wyftawiony na uftawi- 
czne niepokoie woyny daleko krwa- 
wie, pokiby /Mofkwa niepofławiła 
przecież kiedykolwiek na fwoim. o 
P. A Król 


x 8 x 


P.: A-Krél Prufki co na'tó powie, 
gdy Konftanty będzie «Królem i Poli 
fka Sprzymierzoną Roffyi: | 

O. Zapewne nic nie-powie, kiedy: | 
dotąd nie niepowiedział, widząc Woy- ` 
fka Mofkiewfkie tak blifko fwoich gra- | 
nic, przeciw którym odinówił nawet | 
pofiłkowPolfzcze na inftancyią Mofkwy | 
~~ Znać ze te Monarchiie fie poto- 
zumiały, i chcą fżczerze między fobą 
Pokoiu, — Gdańfk i Toruń zalpokoia 
| 80 zapewnie, i Przymierze między Mo- ' 
| carfiwami Północnemi , uczyni go be- 
śpiecznym od dallzych boiaźni. — Raz 
| fie trzeba zrzec tego Jabłka niezgody 
Gdańfka, nie wielka ftrata za wieczny 


Pokoy z Pruflami. (a) P. 
ko (a) To pewna że Król Prufki, wfzel. 


kie fpofoby, póty łożyć będzie, dopóki ) 
'. „Gdańfka niedoftanie,  Miefzać gotow za. 
wize Polke, robić w niey partyię, fpro- ‘ 
wadząć na Kray Woyne,. uchylać fig 
z fwęmi przymierzami-, aż do wytargo. i 
wania Gdańfka, — ` Wiedział on i te. £ 
raz “iaki” przymierze Oz nim uczynione, | 
roziątrzyć -y . zalłanowić było” powingo 
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P. „A Europeyfkie Potencye co. po: 
wiedzą na odlłąpienie Gdarifka? 


_ „O. Polfka w takiey ieft pozycyi, Ze 
o całości fwoiey. myśleć mufi, ktorey 
dla iednego Portu fakryfikować nie 
może — Potencye Europeytkie, kiedy 
idzie o Gdańfk, porufzaią fie, 4 kie- 
dy idzie o pokoy i niepodległość Pol- 
fki, patrzą na iey klęfki fpokoynie. (6) 
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Mofiwe; wciągnął weń umwydoie Polako 


- lpodziewaiąc, fig. że gdy Mofkwa. wypo 


„wie woynę, On Uchylaige fig pod rożne: 
mi pretextami od. trzymania Traktaw, 
Aa danie pofiłkow. Gdańfk wytarguie, Rze, 
czy trochę inaczey' polzły, niż on żądał — 
Może on dofłać nafzego portu, ale Kon. 
flantego na Tronie Polfkin muĝ. rad. ni 
rad widzieć, _ j 


(b) Port Gdańfki intereffuie. Hollan» 
dyg, Anglią &c.. ale mało co, intereffnie 
Polfke utrzymanie iego, chyba dla fla» 


wy że Polka ma Port... Może go 


mieć, na. Zmudzi w Pałandze:  (.Palan- 
gen ) łużywfzy iaki „milion na odkopa- 
Nie, 20 po” ząWwaleoy niegdyś. przez 


Boop, Maflalflei zr 
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bić, kiedy fkarb nie miał pieniędzy; 
może teraz Rzecz - Pofpolita pomyśleć © 
tem, bez: czynienia zamian z Maffalfkim, 
Konfitytucyą 1776, Roku zaproicktowa- 
nych — Z Portu Gdańfkiego, Polika nic 
nie profituie, owfzem traci — Cła fira- 
{zne i Monopolium Gdańfęczan, bardziey 
fzkodzą niż, pomagaią nafzemu. Handlowi. 
Produkta drogo Krolowi Prufkiemu opla- 
cone, Kupcom Gdańfkim -za bezcen’ pra- 
wie, ofobliwie przy wielkim do przeda* 
ży konkurfie przedawane bywaią. — Dla 
tey taniości Produktow, i mato co pienię- 
dźmi biorą nafi, ale wolą Sztych Handel 
prowadzić, co ici nową dla kraiu fzko- 
| dą, nie pożytkiem, kiedy zbywlzy produkt, 
ciężko iednak o pieniądze, na facyendy kra- 
jowi i dla fkacbu — Prożno fig fpodzie. 
waé żebyśmy fig mogli uwolnić od Ceł 
Prifkich przez Traktaty, te nigdyby nam 
nie, były dotrzymane gdybyśmy fig nie 
wzmocnili przez blifkie związki z Roflyą: 
a takowe związki z Roflyg możeby m- 
gdy do fkutku nieprzyfzły, gdybyśmy fię 
Gdańfka "zrzec nie chcieli —  Odfłąpi- 
wizy więć tegó Portu “dla związkow z Rof- 
fyią , możemy bydź dopiero pewni, wizel- 
‘Rich’ Traktatow Handlowych z Proffami.— 
Drugiey też nieprzyzwoitości to ieft uciąż* 
liwepo Monopolium Gdańfkiego pozbyć 


fię 


we orn XK 


fę niemoiemy , ‘bo: to Misfto ma dotąd 
Prawo fkłada , ( ur Emporii ) tak, że my 
do niego tylko a nie daley Produkta nafze 
prowadzić. możemy. — Te przywileje ie- 
go Handlowe fa. Gwarantowanemu, przez 
Angliig i Hollandya pryncypalnie — Przy- 
mufzać więc Gdańik do fzkodowania na 
fwoieh Prawach, iakimkolwiek fpofobem 
ict to zawfze chcieć mieć korowody z Po- 
tencyami Handlownemi, które więcej: zy- 
fkuia, gdy Gdańfk iak naytaniey Produk- 
ta Polfkie mieć może. — Gdybyśmy na- 
wet złamać chcieli gwałtem Jus Emporii 
przez Traktaty z Mocarftwami Handlowne- 
mi wyfławiwfzy im więkfze pożytki z nafze- 
go włafnego Handhi'na Morzu, Król Prufki 
przefzkadzałby do tego wfzelkim fpofobem, 
będąc ofobliwie tak , mocnym w Rządzie 
Hollandyi, i Sam od Roku 1706; będąc 
, gwarantem Gdańfka, alboby Produkta nar ` 
{ze ciężfzemi haracząmi otłożyć, — Owo 
zgoła wieczna „kłotnia, i firata uftawiczna 
bez nadziei zyfku. 


|", 
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P. Ale powiadaią że Mofkwa chce 
aby Polfka tak iak pierwey była iey 
podległą Prowincyą ? * i 
_„O- Prufakby zaś tego nie chciał 
żeby Polfka dla Woyfk Motkiewfkich 
była Domem przechodnim: i .żeby 
Woytko Polfkie było dla. Mofkwy każ- 
dego czafu-do naięcia przegiw: Niemu; 
gdyż w takim razie” nie mogłby bydź 
nigdy od Mofkwy befpiecznym. — 
Ze więc Polfka ani Anarchii, ani pod- 
ległości Roflyi obawiać fig nie powin- 
na; pokazuie fię to iawnie z fpokoy- 
ności | Króla Prufkiego, w ubliżeniu 
Allianfowi z nami zawartemu przez ne- 
gocyacyą Mofkwy, ——  Przeciwi fie 
też Anarchiia takowa intereffowi ca. 
fey Europy, ktora przy peryody- 
cznych „Rzeczy - Pofpolitey rewolu- 
cyach, nigdy pokoiu fłalego fpodzie» 
wać fię nie może. 

P, Może fig zmowili na podział 
Kraiu, 

O. Myli fię kto tak myśli. Po- 
mingwizy refztę Europy, Mofkwie fa- 
mey i Auftryi wzrofł wielki Króla Pru- 

fkie- 


| 
| 
i 


% Ng. AK 


kiego nie podobałby fig. | Te wizy- 


ftkie trzy Potencyie ‘fg od fiebie be=' 
śpiecznieyfze, gdy Polfka mocna, ftać 
będzie wich’ frzodku — Procz. tego 
gdyby w zamiśrze byt podziat Polfkis , 
nie byłby zapewne Król: Nafz, tak po- 
dłemi rzeczy” prowadził krokami 5 byl- 
by / niewątpliwie” przeftrzegł+ Narod 
o ' niebeśpieczeńftwie , które przed 
iego doświadczeniem i pilnością: w 


„dochodzeniu Gabinetów , <nie byłoby 
fię (ukryto — Możnaż myśleć !; aby 


Krók piaftowany ‘od Narodu ;-wielbio- 
ny od całego świata, blifki grobu, miał 
tak ochydny złości fąfiedzkiey zamyfi, 
lub. inny iakikolwiek temu podobny, 
tak podłym, i nikczemnym przyigé 
fpofobem — kazić zafluzong fwą fla- 
wę i miłość Narodu, bez celu i zyfku? 

'P. A'Auftrya co na tem zyfka ? 


' która' "tak fpokoynie na to wfzyfiko 


zdaie fię patrzeć ? A 
O, -Zyfka pewnieyfzy pokoy od 
Połnocy pewnieylfzą pomoc w ftarych 
zamiarach fwóich przeciw Turcyi „. 
zawíze niebeśpieczney z maxym fa 
j na= 
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nątyczney Polityki «fwoiey . pokoiowi 


Europy Chrześciańfkiey — Te zaś ie 
miary nigdy. nieuftang: . 

P. Więc Polfka witiydzie w ania 
zek przeciw taki dawnemu «Przyiacie- 
łowi fwoiemu? Otoż nowe kłopoty? 

O, Może wniydzie, może nie wniy- 
dzie; A’ procz tego piękny: przyia- 
ciel Turek, który fluchał o Woynie 
Mofkwy z Polfką., iak gdyby o: ia- 


kiey Woynie w Ameryce prowadzo= 
ney podłag świadećtwa Miniftra: Pol- 


fkiego -— Co iezeli,Polfka do.pomo- | 


cy Auftryi i Mofkwy przeciw Tur: 


kowi przymufzona będzie ; coż ma | 


czymić ++ Lepiey fię  pofunąć do Du- 
nają: tezeli fig uda niż nie bydi ni- 
so, pewng i beipieczug w tem, co fig 
dziś pofiada. 

P. To tedy Saxonia aa AETR 

w ofiarach czynionych iey zofłanie? 
O. Bynaymniey —Infantka będzie 
dana za Zone Konfiantemu — Len- 
ność Kurlandzka ; wróci fig do linii 
Domu Safkiego; ieźli Dom d'Orange 
«ie przeważy, o czyim wątpię. 
P. I coż 
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P. I coż więc ieft za Summa tego 


 wfzyftkiego ? 


1 O. Oto Kidna z Maryią Augu- 
fa fiędzie na Sukceffyonalnym Polfkim 
Tronie — Władza Królewfka rozfze- 
rzy fig może do/ftopnia Konflytucyi 
Angielfkiey. Refzta Konftytucyi Nie- 
śmiertelney 3go Mala utrzyma fig w 
całości — I to to iefł utrzymać Kon- 
fiytucyig w całości ile Bóg pozwoli. 
— Przymierze między Mocarftwami 


_ Połnocnemi naftgpi. — ‘Seym Pacyfi- 


kacyi z Obydwoch Konfederacyi zło- 
żony, na mocy Traktatu Pokoiu, u- 
wieńczy Dzieło dobrego Króla, który 
nie zdradził, niełamał Przyfięgi; ale 
który nie mogł inaczey na trwałe Na- 
rodu Dobro pracować — Malkonten- 
ci fpokoynemi przy Czapce zamiaft 
Korony zofłaną — a poźniey powfta- 


"ną, nowe Krdleftwa na zwalifkach, 


Swietnych niegdyś Narodów, na co ię 
cała zgodzi Europa. — 


Ergo Prudenter age €F refpice Sinem. 
DEEN EG 


